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Barometr dla lepszego porównania zredukowany na O c  Beanminra.
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Część Urzędowa.
W  dniu 18 czerwca r. b. o godzinie 9 

ranney w Krakowie w Sukiennicach odbę­
dzie się Ilcyltacya sreber,jako to: łyżek, greb- 
ków, sztućców, cukienuczki, solniczek, her- 
batniczki, lichtarzy, koguta;—zaś w dniu 21 
czerwca r. b. o godzinie 9tey ^anney, ptzy 
ulicy Stolarskiey Nr. 50 odbędzie sięlicyta- 
cya wydzierżawienia na lat trzy caley kamie 
nicy jak wyżey Nr. 50 przy ulicy Stolarskiey. 
Chęć licytowania mający złożą Vadium złp, 
150. Warunki zaś przed rozpoczęciem licy- 
*acyi ogłoszone będą.

Kraków dnia 28 Maja 1833 r.
J. Słodkowski Kom Sąd.

LO TERYA KRAJOWA.
W 557 ciągnieniu dnia 29 Maja 1833 roku, 

w przytomności osób od rządu do tego wy­
znaczonych, wyciągnięte z koła zostały 'u - 
inera następujące;

24. — 33. —  60. —  27. — 43.
Przystle 558 Ciągnienie przypada dma 

5 Czerwca 1833 roku.

Cery zboża w czterech gatunkach na targo­
wicy W Kleparzu przy Krakowie sprzedawanego

Dnia 28 Maja 1. 2. 3. 4.
1833 roku. Złjgr Zł |gr Zł Igr Zi|gr
Korzec Pszenicy.. 15 ____ 14 15 14 — — . . .

10 — 9 15 ____ — — -  -x

— Jęczinie:... 8 ____ ------ _ ___, i -

— Owsa....... i 5 15 5 13 _, _ , ,,

— Grochd.... T - ____ __ _ _ - r
— Jagieł..... ------ ------ — — 22 — _ —

— Rzepaku... — ------ — .— — — — --
bo­

ża i oryginał jak zwykle podpisali.
Peszke. KasprzyckLW.GM. GołębiowskieK. T

Część Nieurzędowa*
IŁ C A Ł O  W .

PODZIĘKOWANIE publiczne.
Wyrwany z rąk nieochybney śmierci, skła­

dam publiczne podziękowanie W . W . Karo­
lowi Zawadzińskiemu doktorowi Medycyny, * 
Felixowi rCw.aikowskiemu magistrowi Chi- 
rurg i, i akuszeryi, którzy wspólnie jako bie­
gli w swey sztuce, z największą pilnością* 
gorliii. ością bez żadney pretensji, ratowali 
mnie podpisanego, w najdotkliwszej choro­
b a  przez przypadkowa rozcięcie arteryi w


